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Władza naczelna.
Obck sprawy Senatu na 

plan pierwszy przy obra­
dach nad projektem kon­
stytucji wysuwa się sprawa 
podziału władzy Naczelnika 
Państwa i Wodza Naczel­
nego.

Lewica, która, jak za­
znaczaliśmy już poprzednio, 
wygrywa wszelkie atuty, 
aby tylko możliwie jaknaj- 
dłużej utrzymać się przy 
władzy, zdobytej chwilowo 
przez objęcie mandatu wi­
ceprezydenta gabinetu 
przez p. Daszyńskiego, 
chce gwałtem przeforsować 
zasadę, iż Naczelnik Pań­
stwa może być Wodzem 
Naczelnym polskiej siły 
zbrojnej.

Wysuwa ona tę zasadę 
z mocnem przeświadcze­
niem, iż to właśnie—pozo­
stawienie obu władz na­
czelnych w rękach dotych­
czasowych—pozwoli jej u- 
gruntować swoje wpływy i 
przeprowadzić szereg za­
rządzeń, które i w dalekiej 
nawet przyszłości wywrą 
pewne piętno na całokształ­
cie naszego życia państwo­
wego.

Dość wczytać się wszcze- 
góły obrad nad począ- 
tkowemi artykułami projek­
tu konstytucji, aby nabrać 
przekonania, iż celem wy­
raźnym lewicy naszej jest

wykorzystanie momentu — 
opanowanie jaknajszerszych 
placówek politycznych i 
administracyjnych. Za lewi 
cą, przelicytowując się z nią 
w hasłach popularnych na 
chwilę obecną, dążą i inne 
stronnictwa radykalne t.zw. 
robotnicze i włościańskie. 
Wszystkie one żądają sku­
pienia władzy reprezenta* 
cyjnej państwa i władzy 
wojskowej w jednych rę­
kach, przypuszczając, iż w 
ten sposób —przy status 
quo —zdołają się czas jakiś 
utrzymać na powierzchni.

Z tego wynika, iż cała 
ich akcja ma charakter 
chwilowości, nie posiada 
natomiast cech powagi i 
dążenia do ustalenia pod­
walin przyszłości szczęśli­
wej Polski...

Dla nas jest rzeczą zu­
pełnie jasną i nie ulegającą 
jakiejkolwiekbądź wątpli­
wości, iż zasada skupienia 
obu władz w rękach jednej 
osoby, tembardziej wobec 
chęci przeforsowania wybo­
rów powszechnych Naczel­
nika Państwa, czy Prezy­
denta Rzeczypospolitej, no­
si w samej treści swojej 
.zadatek poważnego dla 
spraw państwa niebezpie­
czeństwa.

Bo może się tylko wy­
jątkowo zdarzyć, iż zjawi

się genjusz, któryby potra­
fił wykazać współmierne w 
jednym i drugim kierunku 
zdolności; natomiast prawie 
pewne jest, iż w dziewię 
dziesięciu wypadkach na 
sto ludzi, postawieni na 
czele narodu, będą ewen­
tualnie posiadali zalety nie- 

j zwykłe, jako organizatorzy 
życia państwowego, nie 
posiadając znowu kwalifi­
kacji na kierowników woj­
skowości — i odwrotnie. 
Zresztą gdybyśmy w opty­
mizmie swoim poszli na­
wet tak daleko, iż uwie­
rzylibyśmy w to, że za 
każdym razem reprezen 
tacja narodu polskiego wy­
naleźć potrafiłaby człowie­
ka prawdziwie genjalnego, 
skupiającego w sobie wszy­
stkie koniecznie niezbędne 
zalety, to i wtedy niebez­
pieczeństwo dla sprawy 
ogólnej nie umniejsza się.

Albowiem — człowiek 
jest tylko człowiekiem. 
Chęć dyktowania wszystkim 
i wszystkiego przv okoli­
cznościach sprzyjających 
jest zupełnie naturalną 
słabostką

A  z tego wynika, iż 
taki Naczelnik narodu i 
Wódz Naczelny w jednej 
osobie, przyzwyczaiwszy 
się do rozkazywania na 
wszystkie strony, stałby 
się łacno dyktatorem ty­
ranem Polski.

Tego zaś znieść nie po­
trafilibyśmy bo nie pozwolił 
Dy nam na to przedewszy- 
stkiem nasz z pokolenia w 
pokolenie przeszczepiany 
indywidualizm i nasze li­
mitowanie do wolności 
szczere i gorące.

I mamy przekonanie naj­
mocniejsze, że te same od­
łamy, które dziś tak usilnie 
wotują za skupieniem wła­
dzy zwierzchnej obu rodza­
jów w  jednych rękach, pod­
niosłyby protest gwałtowny 
przeciw stanowi, wyłuszczo- 
nemu przed chwilą.

A więc, powiedzmy to 
otwarcie (i powinnaby 
przyznać to również, gdyby 
chciała i umiała być szcze­
rą, ewica różnego autora­
mentu), że również walce

o postulat władzy naczel­
nej wymienione już kilka­
krotnie odłamy powodują 
się nie zasadą, lecz chęcią 
ugruntowania wpływów 
swoich i rozszerzenia 
zakresu władzy.

Ale wszak nie dla grup 
- tych czy innych-uchwala- 
my dziś konstytucję, uch­
walamy ją dla całej Polski.

I dlatego koniecznością 
jest rozdział władzy Prezy­
denta Rzeczypospolitej i 
Wodza Naczelnego!

Premier Witos o powojennych 
pracach rządn.

Kareupondent warszawski 
.Daily Express" rozmawiał z 
pras. Witosem aa Umat powo­
jennego programu rządu. P. 
Witos zaznaczył, ta  rząd po­
świeci się w zapalności ekono­
micznym i społecznym proble­
matom. Sytuacja gospodarcza 
obecna jest trudna, ale nie rox- 
paczliwe. Piękna, łagodna je 
sień aprawaia do na|lepatych 
nadziei rolniczych i niema groź 
by głodn. Spostosssnia zrzą­
dzona przez bolszewików są 
powatne, ale możliwa do odra 
bienia. Rsąd podejmuj* kroki, 
aby snpobiedz watraąśnieniom 
gospodarczym w związku i  i a - : 
miersoną w najbliższym czaaio 
demobilizacja.

Zamierzamy, mówił p. Witos, 
przeprowadzić iąknąjrTchlei re 
formą rolną, obdziel.ć b. żołnie­
rzy ziemią. Podpisania pokoju 
•podsiawa się prezes ministrów 
w ciąga kilka tygodni, o <le boi 
szewicy nie będą stwarzali trnd 
ności. Na zapytanie korespon- 
dente oświadczył p. Witos, że 
podczas ostatnich swych podró­
ży po krają, miał sposobność 
przekonać sią o zupełnem fia­
ska prooagzndy bolszewickiej 
wśród klas pracujących pol­
skich.

W sprawie konstytucji, któ­
rej uchwaleni* spodskwać sią 
można w ciągu najbliższych ty­
godni, stwierdził pramjer, że 
rsąd ztjm uje stanowisko n«u 
trału* wobec partyjnego oporu 
o jsdno lub dwu ńbowość Sej­
mu. Prer. min. Witos ośwład 
czy), że nowy Ssjm zastanie 
może już nowy rząd n stsru. 
Ca do sprawy Wilna, stanowią­
cej bardzo skomplikowany pro­
blemat, p. Wi*os nie może nic 
dodać do deklaracji xłożone| w 
Sejmie, „M*m nadzieją, że c- 
pinja publiczna w krajach sprzy­
mierzonych zmieni sią w tej 
sprawie na korzyść Polski*'.

Widoki przemysłu.

.Prasa* łódzka dowiaduje 
clą z kół przemysłowych nastę­
pujących szczegółów o sytuacji 
handlował i przemysłowej w 
Łodzi. Zastój, jaki zapanował 
nagle w przemyśle łódzkim .za­

raz po podpisaniu rozelmu, o 
bsenie mija. Fabryksnci i kup 
cy zaczynają sią przystosowy 
wsć do nowo utworzoasj sytu 
acii, którs, jak słychać, zapo­
wiada sią bardzo obiecująco 
dla Łodzi. Zamówienia wojsko' 
we skończyły sią. Niektóre fa­
bryki ukończyły roboty dla in- 
tendentury i mają zamiar w 
najbliższym czasie przejść do 
piacy normalnej, W ciągu os­
tatnich dni przybyło do Łodzi 
bsrdso wielu kupców s wszy­
stkich stron Polski przedewszy 
stkism z zachodniej i wschod­
niej Maiopolik- i Lubelskiego. 
Przeważnie są to ladzie bogaci 
którzy przyjechali tu z miljona 
mi. Odbiorcy cl poczynili ana- 
czne zamówienia. Kapują głów 
nie towary bawełniane tańsze. 
Główny rynek zbytu stanowią 
miasta polskie, które przeszły 
inwazją boi*z*wleką. Najpraw­
dopodobniej Małopolska bądzie 
naljepszym rynkiem zbytu dla 
łódzkich towarów, ponieważ 
stamtąd skierowuj* sią. towary 
na Ukrainą. W związku z tern 
mówią, że fabryki łódzki* roz­
poczęły intensywną pracą i te  
w niektórych zakładach prze­
mysłowych wprowadzono nawet 
dwie zmiany, dzięki czemu za* 
trudnionych może być kiłka ty ­
sięcy bezrobotaych. Ceny to ­
warów gotowych otrzymują eią 
na stałym poziomie. Surowce 
trzymają słą w cenie, ponieważ 
odbiorcy bawełniani w ubiegłym 
tygodniu, widzą, że ceny spada­
ją, odwołali zamówienia zagra­
niczne. Większa część transa­
kcji jest zawierana w Wiedaiu, 
wobec czego korona austryjacka 
zdrożała.

Horoskopy ip row izicjiii.

Z wynurzeń ministra apro­
wizacji p. Śliwińskiego o horo­
skopach aprowizacyjnych na 
najbliższą przyszłość wynika, 
ż* zapasy zboża w Polsce są 
niestety minimalne. Urodzaj* 
zboża zimowego były bardzo 
matne a reszty dokonała inwa­
zja bolszewicka w Kongresów­
ce i Maiopalscs. W ostatnich 
dniach zatwierdzono umową, 
zawartą ze spółką w Rumunjf 
na dostawą 3 000 wagonów mią- 
siącznie zboża i kukurydzy a 
oprócz tego zakupiono w Ru­
munji i Bułgarji 2 000 wagonów 
zboża, którego część już na- 
destła a reszta nadejść ma w 
dniach najbliższych. Minister­
stwo ma nadzieją uzyskania z 
dottaw  kontygentowych 32.000 
wagonów zboża i liczy też aa 
pomoc Ameryki, którą zadecy­
duje jad sak kongres Stanów 
Zjednoczonych dopiero w gru ­
dnia b. r, Wobec braku zboża 
chlebowego zajmuje sią specjal­
na komisja obmyśleniem sposo­
bu wyrabiania chleba wojenne­
go z rozmaitych surogatów, ca* 
lam oszczędzania żyta 1 pszenicy.

Ministerstwo poczyniło też 
starania o nabyci* tłuszczów i 
jest cadzi*|s, iż dzięki wzrosto­
wi tegorocznej produkcji cukru 
będzie można zwiększyć p rz y  
dział tegoż. Sprawa nabiału 
przedstawia tią niestety fatalnie z
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powoda dewastacji, dokonanych 
przez bolstewików, któr*y opro 
wadzili s Królestwa i Msłnpol 
ski bard io  wfel* bydls. Z t*- 
go t e i  powoda będą musiały 
być xaprowadxone dnia bas 
mięsna.

W cala xaradxenio brakowi 
)aj, ministariom poleciło PUZAPP. 
wypuścić x posiadanych xapa 
ańw na rynek za pośrednie 
twam instytucji społecznych, 
awiąsków, kooperatyw  i t. p. 
xnacsnialasej ilości tego artyke- 
lu. W W araxawia sp rzed a ł aię 
jnś odbywa. W krótca doctar 
cxona będą w tan sam sposób 
faja ludności innych xnacsnisj 
axych ośrodków.

Rząd otrxymal zagranicą 
znaczny kredyt oa xaknp wal­
ny i bawełny. Transport* tych 
surowców przybędą da G dań­
ska. Ministarjnm ma nadzieję, 
l a  jak po nowym roka będzie 
mogło dostarczyć ludności ma 
tarjaly odciskowa w pow ażniej­
szych ilościach.

Z w ynurzać ministra ap ro ­
wizacji wynika, ke oswoić ssę 
nala ły  z tam, \i przebyć bą- 
diiam y musieli jaszcza jedną 
c lę iką  simę — liczyć tylko po 
waśnie m otam y na ziemniaki, 
która obrodziły w tym roku zna­
komicie, których transporty jed­
nak z powoda strajku kolejo­
wego zostały na kilka dni w strzy­
mana. Chodzi o to, aby jaaz- 
cza przed nastaniem  mrozów 
m ośna sprowadzić potrzebna do 
w yływ ienia ludności zapasy 
ziamniaków. Nalaky skorzystać 
z doświadczeń zeszłorocznych 
i wazalkiami sposobami starać 
aię o rychłą dostawę — póki 
czas. N*a wątpimy, śa  minister 
kolei dr, Bartal w zrozumieniu 
sytuacji poczyni m oiliw e za­
rządzania i ułatwiania calem 
ochrony ludności przed klęską 
głodową.

Apelujemy tak do czynników 
decydujących, aby poczyniły 
zabiegi celem umożliwienia lu d ' 
ności nabycia ziemniaków w 
dobrym atanla po cenach mo­
żliwie najnikszych i aby w szel­
kie paakarstwo w handlu ziem­
niakami było usunięte. W szak 
będzie to jedyny prawie zrty 
kul — który ludność ubotaze 
będzie miała do dyspozycji. 
Spodziewamy się takke, ke za­
r z ą d  miasta postara się o po­
trzebne zapasy ziemniaków i 
sprzedaw ać je będzie najta­
niej.

Naleky się takke postarać 
dość wcześnie o dostateczne 
zapasy tłuszczów roślinnych, 
k tó re  będą musiały zastąpić sło­
ninę i masło, których cena iuk 
obecnie przed nadejściem zimy 
jest tak wysoka, ke ludność 
uboksza nie będzie prawdopo­
dobnie mogła korzystać z tych 
tłuszczów.

Pamiętać naleky o tern, ke 
pomimo podw ytek płac ta  część 
ludności, która nie ma moknoś 
ci przerzow ania ciągłej podw yi- 
ki cen artykułów pierwszej po­
trzeby na konsumenta i skaza­
n ą  jest wyłącznie na dochody 
stałe w formie z góry oznaczo­
nej pensji — nie będzie mogła 
płacić cen paskarskich i dopro­
wadzoną będzie do ostateczno­
ści, jekeli czynniki decydujące 
nie będą nad tern czawały — 
akeby ustało nareszcie bezczel­
ne zdzierstwo i wyzysk niesły­
chany, praktykowany niestety je­
szcze ciągi*.

Ciężkie po łożn ic  robstaitów  
v  Riemczech.

Czasopism o niem ieckie „So- 
ziale Praxis** jak donosi „W ia­
rus Polski" w nr. 214, podaje 
znamienny artyku ł odźw isrdla- 
jący nędzę robotników w psń 
stwie niemieckiem, Soziale P ra­
xis* stw ierdza, ke zsbokenie 
narodu niemieckiego stale po­
stępuje naprzód. W raz z tera 
zubokeniem szerzą  się choroby 
demoralizacja, zanik kultury. O 
uporządkow aniu stosunków do­
mowych i rodzinnych wśród

azerokich mas robotniczych mó 
t wić wogóle nie m otaa. Brak 
t am wszystkiego. B rak obuwia

przyodziewku. Zarobki robot 
nika nie znachodsą się w Zad 
nym ctoounkn da okropnej i 
c ę g i*  wzmagającej aię bezprzy­
kładnie drokyzny. Zony robot­
ników w czasie wojny musiały 
pracow ać w fabrykach, zanłs- 
dbu|ąc zajęcia domowe. 'T «k  
»siś w domach robotników brak­
nie pościeli i bielizny zarówno 
dla rcdziców |ak dla dzieci. 
D tiś niema za co kopić bieliz­
n y  i pościeli i zresztą wogóla 
niema tych przedm iotów. Zeraź 
iiwe i sskekne choroby są dziś 
Ugo następstwem. Do szkoły 
d nieci chodzić nie mogą, gdyk 
nie m cźos icb nagich posyłać. 
Tak jest obecnie. A  co będzie 
gdy nadejdzie zima 1 ciężkie 
nastąpi* mrozy.

Msbl* i sprzęty domowe u- 
legły zepsucia, a ta niema za 
co ich naprawić, gdyk liche w 
porównaniu do drokyzny, s tro b  
ki nawet aa  otrzym anie domu 
i wykywieaie starczyć nie mo 
gą. Pozetem brak w kuchni 
garnków, m iiek talerzy, tak. k« 
nie mokną ciepłej strawy ugo­
tować. ani tek niema na czem 
czego zjeść.

O zmianie na lepsze rozpa 
csliwych tych stosunków, ani 
myśleć d e  mokną. Zarobki są 
t ik  nikłe, k* nawat ci* w ystar­
czają na zapotrzebow anie Żyw­
nościowe, Statystyka za czas 
od kwietnia wykasuj*;;

Poszkodowany podczas wol­
ny (inwalida wojenny) za trud ­
niony w gazowni, pobiera 480 
mk. zaroku miesięcznie i 35 mk 
renty inwalidzko-wclonnsf, czy 
li ogółem 515 mk. Muc! oc z 
tego utrzym ać Zonę , schorzałą 
która z powoda połogów niez 
dolaą jest do pracy oraz trzy 
córki od 11 do 14 lat. które 
skutkiem ogólnej nędzy wszy­
stkie są schorowane. W miesz­
kaniu są zaledwie trzy lokka 
dla p ięcia  osób.

Tak wyglądają stosunki u 
robotników mających pracę, W  
daleko gorssem  położeniu są 
robotnicy bez pracy. Ta podno 
si „Soziale P rax is"1 ke robotnik 
taki według statystyki, mający 
10 osób do otrzym ania, pobiera 
w postaci wsparć 547 mk mis- 
sięczni* gde tymczasem miesię­
cznych wydatków ma 1621 mk. 
Taki obraz przerakajscej w proit 
nędzy robotników w Niemczech 
podaje berlińskie czasopismo 
„Sozia le  Praxis”.

Z (torneso Susko
U sta w a  o a u to a o m jl G. 

Ś lą sk a  w  p a rla m e n c ie  
n iem ieck im ,

BERLIN, (wł). W edług so- 
botnego niaurzędowego oświad­
czenia ministra spr. wew Rze­
szy w sprawie toczących się w 
komisji dla gspraw zagranicz­
nych obrad nad autostomją dla 
G, Śląska projekt ustawy o 
tej autonomii w połowie listo­
pada będzie przedmiotem ob­
rad  debat w parlamencie Rze- 
szy.

W a żn e  d ecy z je  E n ten ty  w  
a p ra w ie  G . Ś lą sk a ?

BERLiN (wł). R ząd Rzeszy 
oczekuje w spraw,* górnośląs 
kiej waknogo oświadczenia za 
strony Eatanty. O św iadczenie 
to w formie komunikatu ma być 
doręczone rządowi niem ieckie­
mu we środę t. j. dzisiaj, Po­
seł francuski, według wiado­
mości otrzymanych z Paryks, 
powróci dziś do B eiliaa.

S p ra w a  G órnego  Ś lą sk a  
w P a ry ża .

GENEW A (wi) Z Paryka do 
noszą ta  ke w ubiegły wtorak 
poseł niemiecki konferował z 
tamtejszym Min, Spr. Zagr. w 
Paryżu, Dabaty dotyczyły k w e­
st)* górne śląskiej, odszkodow a­
nia i kcnftrencji genewskiej,

Ćwiczenie gramatyczne.
Ileż uroku ma „Miljonówka“ .!
W ięcej niż panna, m ężatka, wdówka!

Szuka wciąż względów u ,,Miljonówki“ 
Młodzian, spragniony dużej gotówki —

m

I szczerze wdzięczny jest ,.Miljonówce“ ,
Że się dla aiego chowa w kryjówce.

Z serca ukochał już „Miljonówkę"
Bardziej niż dziewczę, wino, gwintówkę!

— „Przyjdź kusicielko, przyjdź „Miljonówko* 
Takie wciąż słodkie szepcze jej słówko

— „Będę się szczycił swą ,.Miljonówką“ 
Przed każdą piękną kobiecą główką"!
I póty marzył- o „Miljonówce*'
Aż wygrał wielki los na premjówce !

Ratyfikacja traktatu.
WARSZAWA, (tetef). 

Na wczorajszem posiedze- 
dzeniu Sejmu przyjęto jed­
nogłośnie zawieszenie bro­
ni i umowę przedwstępną 
traktatu pokojowego z Ro­

sją sowiecką i upoważnio­
no najwyższą władzę wy­
konawczą w państwie do 
zatwierdzenia ratyfikacji w 
imieniu Rzeczypospolitej 
Polskiej.

Deficyt rządu sowieckiego.
PARYŻ (wł.) Według 

otrzymanych tu Via Szto­
kholm wiadomości, defioyt 
rządu sowieckiego w roku

bieżącym ćosięgnął fanta­
stycznej wprost sumy 1000 
miljardów rubli.

Bolszewicy i komuniści 
w Niemczech w kontakcie.

HANOWER (wł.) J a k  
donoszą pisma niemieckie, 
w obozie dla jeńców bol­
szewików w Hammeln nad 
Wezerą znaleziono wia­
trówki, z których widać, 
że istnieje bezpośredni 
kontakt pomiędzy bolsze­

wikami i centr. komit. nie­
miecki, partji komunisty­
cznej, Magistrat m. Ham­
meln na skutek tego od­
krycia poczynił odpowied­
nie zarządzenia i powołał do 
życia straż bezpieczeństwa.

Propaganda bolszawlcka w państw. Ententy.
RZYM. (wł.) Pisma do­

noszą, że rząd 3owieciki 
Rosji przesłał do Włoch 
znaczną ilość złota na cele

Tak samo czyni się w sto­
sunku do Francji i Angjh 
gdzie emisarjusze starają 
się wywołać, strajki zabu-

propagandy bolszewickiej. | rżenia i tozruchy,

Roch strelkooy» Rumunii.
BUKARESZT, (wł.) Na 

skutek groźby socjalistów, 
że spowodują powstanie 
ogólne ludności, oświadczył 
rząd rumuński, że polep­
szenie bytu robotników 
może nastąpić stopniowo 
w miarę polepszania się 
ogólnej sytuacji kraju. W 
odpowiedzi n a  strajk kole­
jarzy zmobilizował rząd ko­
lejarzy w  latach poboro­

wych, ogilosił stan oblężenia 
i wprowadził na nowo 
cenzurę. Posłów socjalisty­
cznych i zwolenników ustro­
ju bolszewickiego Drągu i 
Tanaze, jako też kierowni­
ków ruch strajkowego i za­
burzeń aresztowano. W 
mieście i kraju panuje na- 
ogół spokój. Ruch kolejowy 
utrzymywany jest przez 
wojska technicze.

T E L E G R A M Y .
IM Anglii i lr i jk u lą  3 miliony 

robotników,
BAZYLEA. (wł.) „Ba- 

seler Auzeiger" donosi z 
Londynu: komitet strejkowy 
ogłosił w sobotę ubiegłą, że 
liczba strejkujących w An- 
glji wynosi 2,990,000 ludzi. 
W poniedziałek ilość ta 
wskutek przystąpienia do 
strejku robotników porto­
wych wzrosła o nowe pól 
miljona ludzi.

Rokowania z i  strtjkulącym i 
sp iłzy  n i  n iez ira .

WIEDEŃ. (PAT). Biu­
ro kor. donosi z Londynu 
ze wczorajsze pertraktacje 
między ministrami, a przed 
stawicielami górników nie 
doprowadziły do żadnych 
rezultatów Komitet par 
lamentarny związków za- 
wodowzch zaprosił na śro­
dę do Londynu przedsta­
wicieli wszystkich okręgów

górniczych. Stanowisko 
kolejarzy nie jest wyjaś­
niona. Skutkiem strejku 
górników wstrzymano ruch 
osobowy między Southamp­
ton, a Havrem.

Możliwość strajku gm erilni|o
WIEDEŃ. Z Londynu do­
noszą, że Lloyd George 
w nocy z piątku na sobo­
tę zaprowadził w Londy­
nie i w okolicy stan oblę­
żenia, ze względu na moż­
liwość strejku generalnego.

Dilegie|i litewski w Piryzu.
WARSZAWA, (telef.). 

Delegacja litewska przy­
była dnia 21 b. m. do Pa­
ryża. Delegację przyjął na 
posłuchaniu prez. min. 
Leygues.

M obilizuj! L iii!  k c s liisk ia j.
W ARSZAW A/ (telef.). 

Według wiadomości nade- 
szłyęh z Kowna, ogłoszono 
w Kownie mobilizację od 
18 do 40 roku życia.

0 zilłidoików.
WARSZAWA. (PAT).

Na mocy układu w Rydze 
między Czerwonemi Krzy­
żami polskim i rosyjskim 
Polski Czerwony Krzyż żą­
da natychmiastowego ode­
słania zakładników polskich 
uwięzionych w różnych 
miejscowościach Rosji.

Wojska Japońskie zajmują 
Mandżur)?

LONDYN. (wi.) „Time** do- 
Dost z Pekiou, ś* 10 tysięcy 
wojaka japońskiego, stacjonowa* 
nago w* W ładywostoku, wkro* 
czylo w granice M andturli ce­
lem ochrony interaaów japoń­
skich.

Bolszewicy w odwrocie palą 
miasta.

RYGA (wł.) Bolszewicy, 
zmuszeni do opassezenin Re­
szta (w Percji), podpalili miasto 
z trzech atroo, sostawiająa za 
■oba zgliszcza.

Ambasada bolszewicka w 
Warszawie?

W ARSZAW A, (wi.) W  ko­
łach politycznych spodziewają 
■if, i s  rsąd  sowiecki zwróci -się 
wkrótce do rządu  polskiego s 
propozycją, aby PoUka zgodzi­
ła się oa utw orzenie w W a r­
szawie przedstawicielstwa bol­
szewickiej Rosji. Jako"' kandy­
data na posła wymieniają Jo -  
ffego.

Czy nie zadużo nlemców?
GDANSK, (wł.) Tntejsza 

„G azeta Gdańska* zw raca u* 
wagą na zapełnienie gdsńtkiej 
dyrekcji kolejowej urzędnikam i 
niemieckimi, którzy przynoszą 
tylko szkodą Polsce.

Niemieckie okręty dla Polski.
PARYŻ, (wł,) „Echo de 

Paris” donosi * Londynu: Do 
portu Firth of Fourth przybyła 
pewna ilość okrętów niem iec­
kich, wydanych Koallcli, między 
nimi 5 krątowników: „Luebeck”, 
„Stettin”, „Danaig”, ^„Agiburg*1 
i „Muenchen*. Są one p rze in a ­
czone do podxislu między Pol- 
seę, Brazylję i Chile.

Z posiedzenia Ligi Naredów.
BRUKSELA (PATj Hsvas. 

D d ś  popołudniu odbędzie się 
posiedzenie Rady Ligi Naro­
dów. Rzda wyaiacha sprawo­
zdania międzysojuszniczej ko­
misji wojskowe) wysianej na li- 
a)ą graniczną Litwy i Polaki 
dla zbadania sytuacji. P ad e­
rewski i W aldemara* przybyli 
do B 'ukseli i będą cbecni na 
wtorkowym posiedzenia Rady.
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l o ł i  rządu l i tm k iig o .
KOPENHAGA, 25.X. 

(PAT.) Dowiadujemy się 
z Krakowa, że rząd litew­
ski wysłał do polskiego 
ministra spr. zagranicz­
nych notę, zawierającą 
dokładną odpowiedź na 
ostatnią notę rządu pols­
kiego.

Smlirć krtii* greckiego.
ATENY, 26. bm. (PAT) 

Havas, Król grecki Ale­
ksander umarł.,

Odrzucia i  uitinstum przez uj 
Armenię.

KONSTANTYNOPOL 
(PAT.) Havas. Potwierdza 
się wiadomość że rząd a r­
meński odrzuci! ultimatum 
sowietów, domagających się 
od Armenji zerwania sto­
sunków z Ententą.

Dalspcji Gdińska.
GDANSK. (PAT). Delega­
cja gdańska w Paryżu po­
czyniła przygotowania do 
wyjazdu wrazie gdyby de­
legacja polska wzbraniała 
się nadal podpisania kon­
wencji. Delegacja gdańska 
zaprotestuje przeciw po­
stępowaniu Polski i opinii 
Paryża.

Evikuicji Cbibarovski.
WŁADY WOSTOK (PAT) 

Havas. Donoszą o ewaku­
acji Chabarowska przez 
Japończyków. Sowiety w 
Moskwie zarządały od Sy- 
berji sto miljonów pudów 
zboża. Gen. Semeno opuś­
cił Tukita? Prowizoryczne 
zgromadzenie objęło władzę

PA8tępo«anii mm. S&sikoi- 
skiigo.

WARSZAWA. (PAT). 
Wydział pras. Min. Spr. 
Wojsk, komunikuje nam 
rozkaz gen,—porucznika 
Sosnkowskiego w którym 
minister dziękuje robotni­
kom polskim z Westfalji 
za ich pomoc oraz bezin 
teresowne zajęcie się lo 
sem ich rodaków interno 
wanych w Mińsku,

Ormianie i Gruzini przeciwko 
bolszewikom.

BERLIN (wł.) D m otzą  s Ba­
tm an, t a  rządy ormiański i gru­
ziński, wypowiedziały stanow­
czą walką stal* wzrastająca) od 
czasn zajfcia Baka, agitacji bol- 
azawickiai. W tako jaat szerag 
apraw sądowych, W t*ch dalach 
aąd nadzwyczajny w Etryw aniu 
wydal wyrok, skazujący na 
uwięzienia i ciężkie roboty 10 
lndsi, oakartonych o chęć za­
prowadzania rządów sowieckich 
w Armenji. W Tyftlsie aąd po­
łowy akazai na rozstrzelania 
klika komunistów.

Strajk obejmuje całą Anglj ę 
2.118 000 strajkujących.

ROTTERDAM (wij „Niswe 
Rottardam icha Courant* donosi 
z Londynu, ta  jak podaje Fra 
da Union w u b ie g ły  piątek li 
czba atrejkających w przem yś­
la angieltkim z powodu brakn 
węgla (atraika górników) wyno­
siła 2113  000; W M ancheste- 
rza dwia trzecia tkanin jaat 
nieczynnych, w L varpoln stoi 
połowa fabryk. W piątek roz­
poczęto cb iadzać wojakiem 
główno linje kolejowa angiel­
skie

Strajk objął rów niot i p ra­

cowników portowych i okręt o 
wych (na (tatkach) którzy wy 
razili aolidarnoić z kol ajar sami 
Zaqsiaat 830 statków przybyło 
w czw artak tylko 203.

Berlin przygotowuje się  do 
strajku generalnego?

BERLIN ( * i . )  W ediug donia 
•łań pism: „Fraiheit* i ,V or- 
warts" oczekiwany jest w tym 
tygodniu atrafk ganarąlay, któ y 
miał aię ju t dziś rozpocząć.

Strajk w pifrwazej linji ma 
być protestem demonstracyj­
nym przeciwko ueuaięclu z Bar­
line rosyjskich delegatów so 
wiackich. ,V orw art»M ostrzega 
socjalistów większości, by s 
strajku udziału nie brali.

Niemcy, Austrja i Rosja nie 
będą w Lidze Narodów.

GENEW A (wł.) „Mstin* do 
001:1  .pre^m iersone gabinety 
mocarstw Eatenty  rozpatrują 
obeca«e spraw ę przrlęcia wszy 
stkich prawnych państw do Li 
g< Narodów.

Jedynie Niemcy, Austrja i 
Rosja mają być na ra t is  wy 
kloczona z grona członków Li­
gi Narodów.

Strajk generalny w Irlandji po 
parciem robotników angielskich.

BAZYLEA . (wi) „Baseler 
A acegsr*  donosi z Dublina: 
Sinafsiniścl ogłosili w ubiegty 
poniedziałek „strajk generalny 
w caiaj Irlandii w cel* poparcia 
trajku angielskich robotników.

Delegacja polska w Rydze
PRAGA W.B.K. (Pat.) „N t- 

rodni Listy" dowiadują się , t a  
w ciągu przyszłego tsgodnia 
orzybędeła delegacie palika do 
Pragi calem kontynuowania ro 
kowsń która oledawao były 
prowadzone w W arszawie.

Jak wygląda tekst umowy 
ryskiej?

W ARSZAW A (wl.) Osłon­
ko wie delegacji polskiej, którzy 
powrócili z Rygi podają w sp ra ­
wia 3-ch tekstów omowy, pod ­
pisanej w R fd sa  między inne* 
mi, t a  tekst polski przeszyty 
jest nicią białoamarantową i 
podpisany jaat najpierw przez  
delegację polską, a potem prsaz 
delegację rosyjską w porządku 
koleinym. Przy kaidym  podpi­
sie znajduje aię pieesęć z laku 
z inicjałami podpisu. Tekst ro ­
syjski przeszyty jest nicią słoto- 
czerwoną, a nazwiska podpisa­
nych umieszczone są w porząd­
ku odwrotnym. Tekst ukraiński 
jest bas podpisów, « tylko w y­
mienia delegatów. Da umowy 
lako alegat dołączona |est mapa 
z wykreślaniem granicy, spo­
rządzona przez rzeczoznawcę 
polskiego, rotm istrza Borkow­
skiego.

Śmierć głodowa uczonego.
BERLIN. (East Express), W 

Wiedniu zmarł z głodu w 61 
roku ty c ia  wybitny m eteorolog, 
autor wielu prac w dziedzinie 
tej nauki, M ix  Margulies.

Kontrola lekarska 
nad demobilizacja.

W ministerstwie zdrow ia pu 
blicznego odbyły się n arady  w 
•orawie demobilizacji arm ji. 
Ustalono na niej program po­
stępowania, zmierzający do 
och/ony speleczeństw a przed 
chorobami i wnioski przesłano 
min. spraw wojskowych.

W ogólnych zarysach wnio­
ski te zamykają się w czterech 
punktach:

1) Aby do demobilizacji i 
do zwalniania z armji kwalifiko­
wano tylko ludzi, a) wolnych 
od ostrych chorób zakaźnych, 
b) wolnych od chorób wene­
rycznych,

2) Aby wogóle chorym, 
zwalnianym tolniersom  była za­
pewniona opieka i pomoc le ­
karska. ,

3) Aby z kalek wojennych

czyli inwalidów, uczyniono rze ­
mieślników fachowych, zdolnych 
do pracę.

4) Ministerjum zdrowia s ta ­
wia sobie również, jako zada­
nie, aby zapobiegano przeno­
szeniu epizootji, a tern samem 
pewnych chorób odzwierzęcych, 
jak np, nosacizny, karbunku 
iu 1 t. d. Przy kupnie koqi od 
armji na le ty  zwracać uwagę, 
aby nie nabywano koni cho­
rych na św iertbę.

Żołnierze chorzy muszą być 
utrzymywani w szpitalach woj­
skowych a t  do zupełnego wyle­
czenie,

Ziaisńbane źródła 
bogactw Birodiwtgo.

■ ■ ■ M  —
Instytucje gospodarcze Pol 

«ki oraz odpowiednie organa 
Władzy państwowej otrzymują 
liczne zapytania z zagranicy 
bądź bezpośrednio bądź pośre­
dnio, przez naszych konsulów
0 poi >ki handel puchem gęsim
1 kortem , pierzem gęsiom, ke­
czem i nawet pierzem skuba- 
n sm  kurzem, pierzem dertem i 
surowetń, oraz skórami zajęeze- 
mi i króliczemł. Ta dziedzina 
handlu niesłusznie u nas za­
niedbana i niewyzyskana, znaj­
dująca się w rękach drobnych 
handlarzy izraelitów, winna 
zwrócić baczniejszą uwagę szer­
szych »fer gospodarczych na­
szego kraju, tembardzleł, i t  mo­
głaby oea atać się poważnym 
źródłem spożytkowania bogać 
twa narodowogo. Artykuły te 
są bardzo cenione zagranicą 
i dobrze płacone w walucie 
obcej i eksport tych te  wpły­
nąłby w pewnej mierze na pod­
niesienie niskiego kursu naszej 
waluty, z chwilą gdyby handel 
ten przeszedł we właściwe ręce 
i został zorganizowany na od­
powiednią skalę.

W celu zorganizowania wy­
wozu przedewszystkiem  wska- 
sanem  byłoby, eby Kółka Roi 
nicze, oraz Koła Ziemianek roz­
winęły na le ty tą  akcję po wsiach 
i zorgaoizowały miejsce skupu 
tych artykułów, począwszy od 
na|drobnieiezych producentów 
rolnych. Po miastach i mia­
steczkach zrzeszenia kupieckie 
mogłyby rów niet ująć skup w 
swoje ręce, wyznaczając po 
w atn ie |sse  firmy, któreby się 
zajęły podobnym skupem od 
producentów oraz większych 
spożywców drobiu i zwierzyny. 
Ntechal żadna gospodyni ani 
kucharka nie niszczy cennego 
pierza i puchu, lecz sprzeda 
go zorganizowanemu i świado­
memu tej akcji kupcowi, niechaj 
żaden restaurator nie wyrzuca 
ani marnuje tego, co może przy 
czynić się do zwiększenia bo­
gactwa narodowego, lecz w poi 
sklch rękach złoty dla scentra­
lizowania zebranych ilości w 
rękach większego hurtownika 
ną daną okolicę.

Osoby zajmująca się ju t 
skupem lub gotowe się nim za­
jąć, będą łaskawe nadsyłać do 
Stowarzyszenia Kupców Pol­
skich (W arszaw ., Szkolna 10) 
wykazy co do przybliżonych 
ilości, jakie mogą być zebrane 
aa  miejscowych rynkach, oraz 
co do cen, które są płacone za 
ró tn e  gatunki tych artykułów. 
Stow. Kupców Polskich, mając 
ju t pewne dana oraz orientu­
jąc aię w zebranym materiale, 
będzie mogło udzielać dalszych 
dyrektyw oraz wskazówek co 
do cen zagranicznych 1 posia­
dając konkretne dane co do 
rozporządzalnych ilości, będzie 
mogło orzystąpić do zorganizo­
wania Centrali Wywozu.

S. K.

Przjezyiy braku ohee) sili­
li i zsjżkl |s| kani.

J sk  wiadomo pomiędzy Cen 
tralą Dewiz a Polską Kasą Kra 
jową, co do ustalania karzą  
waluty obcej, zachodzi, asogói

biorąc, ta  różnica, t e  Centrala 
Dewiz ustanawia cenę kapną i 
•p ried sży  w czasie, gdy Kasa 
Krajowa płaci według kursu 
zmiennego, ustalonego przez 
samą Kasę, nie licząc sję x ca 
nami, wyznaczanymi przez C en­
tralę Dewiz. Dla przykładu 
przytoczymy różnicę w kursie, 
oznaczanym przez powyższe 
instytucje w dniu l i  bm. Cen­
trala  dewiz w dniu tym ozna- 
esyła cenę kupna dolarów na 
260 mk.p. a cenę sprzedaży na 
280 mk.p, T sgo t dnia Kasa 
Krajowa ofiarowała za dolary 
po 245 mk.p. Rozumie aię, te  
wobec t«k znacznej róźalcy w 
kursie, nikt nie był na tyle na­
iwnym. by sprzedawać dolary 
ze stratą, wynoszącą przy 100 

'do larach—1500 mk, Sam a ta 
jest różnicą pomiędzy cenami 
urzędowymi Centrali Dawis i 
P K.K.P., jeżeli jednak weźmie­
my pod uwagę ceny rynkowa 
to róż aica ta podaiesie się do 
3000 mk. pols. ze dolara (to 
iest po 275 mk. za jeden dolar). 
0<oby potrzebując* obcej walu­
ty, nie mogę nabyć takowej w 
Centrali Dawis, po kursach u- 
rzędowych, starają się ”adobyć 
tą  walutę drogą prywatną i stąd 
też wytwarza się owa wyższa 
caoa walut w prywatnych obro­
tach z* szkodą dla Państwa,

Z .pawn* fakty, podaae przez 
nas i podsbae musiały w pły­
nąć na osoby decydujące w 
sprawie zakupu obcych walut, 
gdyż obecnie Centrala Dswiz 
nie naznacza przymusowe| c e ­
ny na waluty, lecz płaci i no­
tuje ceny, jakie w danym  cza­
sie żądano w sferach giełdo­
wych: Stąd też obecne noto­
wania Centrali głoszą—dolary 
285 mk. polskich. Aby spo­
wodować większy napływ sra- 
la t obcych do kas rządowych, 
powinnyby organy Centrali D s­
wiz stosować się więc*| do 
kursów, jakie wytwarzają po­
daż i zapotrzebow anie w alut 
obcych w kraju. W tsdy zna­
lazłoby się więce| chętnych 
sprzedawców, zwiększyłaby się 
podaż walut obcych i posiada­
cze tych walut nie byliby zmu­
szeni uciekać się do pomocy 
czarnej giełdy. Ponieważ wa­
luty obce a azczagólnle państw 
E aten ty  są nam niezbędnie 
potrzebne przy zakupach np. 
surowsów i towarów za grani 
cą, stąd też narzuca się konie­
czność jakuajpomyślniejszego 
załatwienia tej sprawy.

Wery ho.

Jffówią w Sosnowcu
t e  jeżeli kto z emigrantów 

ma większą ilość gotówki na 
koszta podróży, a ni* umie wy­
jednać sobie w drodse urzędo­
wej pozwolenia na wywóz pie­
niędzy — to ma się takowe kon­
fiskuje.

Są jednak s częśiiwcy, któ 
rzy bez wiedzy instytucji upo­
ważnionej do wydawania po­
zwoleń na wywóz — otrzymują 
karteczki tej tre ść ; .P roszę 
przepuścić panu X. 4.000 mk. 
niemieckich i 8.000 mk. poi 
skich" Podpis: Z.

W niosek stąd — przepisy nie 
zaweze przewidują wszystkie 
konieczności i ewentualności.

Detektyw.

Kronika.
— 44 p o sied zen ie  R ady  

M ie jsk ie j odbędzie eią w czwar 
tek do. 28 bm. w sail posiedzeń

Rady Miejskiej o gods. 6 e| 
wieczorem. W rasie niedojścla 
tego posiedzenia do  skat ca z 
powoda przybycia a ledostatecs 
nej ilości c (h u k ó w  Rady Miej • 
kie1, a a e tę p as  p i i i s i c e a i e  pra 
womocne beswględu na ilość 
•obecnych odbędzie się w tym­
że dniu o godz 7 ej wieczorem. 
Porządek dzienny przewiduje: 1) 
3 cie czytanie projektu o obo 
wiązkowym czasie pracy w han 
dla i przem yśla m. Sosnowca 
referow ał b ę d z ie r  Korzeniewski 
2 | W niosek Komisji do Spraw 
Ogólaych w sprawie poczyn ie­
nia kroków malących oa cela 
otrzym anie od T wa Hr Renard 
odpow isdaiego gruntu i w yna­
grodzenia wzamlao za osadę 
szkolną, zajętą przez to Tows*- 
rzystwo ref. r . Lubelski 3) 
W niosek K om bji ao Spraw O- 
góluych w sprawia u itąpleaia 
pieca pod budowę szkoły Sred 
niej (w referacie ks Pankiew icza
4) Wniosek Korni«ji d i  Spraw 
Ogólaych w sprawie zwrócenie 
się do M uisterjum Spraw iedli­
wości o zwrot czyaszu nz lo- 
Kel Sądu Okręgowego refero ­
wać będzie r. J s r ł a  5) Z -twier 
dzente kredytu mk 2,1000 000 
aa  roboty publiczne

— Z n a lez ien ie  tru p a  n o ­
w o ro d k a  w  p o p ie le  W dniu 
15 bm, c godz. 4 p.p. dwaj 
chłopcy Bzrtus W incenty i Pa­
szkiewicz Wacław zam. w D ą­
browie (ul, K taw era nr 16.j 
pasąc kosy 'obok kopalni .P a ­
ryż* znaleźli trupa noworodka 
płci męskiel, owiniętego w ka­
wałek firanki i zagrzebanego 
w tak zw. „chasiach" pepiele 
wywożonym z kopalni, O po* 
wyższem został zawiadomiony 
Sędzia Śledczy 1 -go rew. w 
Dąbrowie. Dochodsenia w ca­
lu wykrycia sprawców m order­
stwa noworodka w taka-

— N apad  rab u n k o w y . Dnia 
13 bm. o godz. 6 ej rano zo­
stał popełniony napad rabun­
kowy na mieszkanie Wypych 
Anny zam. we wsi Strsyżowi- 
ce gm. Bobrowniki przez 4-ch 
niewiadomych sprawców (jeden 
z nich był uzbrojony w nóż). 
W czasie rabunku spłoszeni 
przez domowników napaitulcy 
zdołali zrabować 500 mk. i 
zbiegli w niawiadomam kierun 
ku. Dochodzenia w tej sp ra­
wie zostało przesłane do p. S |  
dziago Śledczego Iii-go rew. w 
Sosnowca. Śledztwo w toku.

Dr. HEJHAN
Choroby uszu, iosi i girdłi

od  1 —2 pp i od  6 —7 pp.
KOŁŁĄTAJA Nr 10 1874

H B f n « s » n m i s M n « M  
m̂ s mssn iKsm snami

Di*, m edycyny

Józef umocz
b. ordynator klinik zagranicznych

o rd y n u je  w  chorobacjp w ene­
ryczn y ch  sk ó rn y c h  i w ew nę­

trznych .
l l o i 3 — 7 wieczór (oprócz A«iqt)-S 
B ad an ie  k rw i P re p a ra t  606(914. 
BĘDZIN. Nowy R y n e k  2 m  3.

Rutynowani buchalter
u  sluovisku zaiinl posadę.
ła sk a w e  oferty pod ..samodziel­
ny" przyjmie Administracja 
Kur jera . ig33

Losy do I-ej k lasy
il-ij Polskiej Państwowej Lnlerji Iksowej

nadeszły i są do nabycia 
w A d m in is trac ji „K u r j e r  a  Z a g łę b ia 11.

Sosnow iec, u l. D ę b liń sk a  Nr 1.
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— J a k  i ! e  k ap u je ... w la  
s n y  to w ar, raw len  właściciel 
•kładu i  obaw iim  (p. R.) zsm ć- 
wil w W erazawia większą Ilość 
obawia, k tóre wysyłając i  W ar- 
aiaw y opatrayl awam signum. 
G dy tow ar przybył do Ssano w  
ca, okasało air, t a  brakuje kil­
kanaście par bacików. Nia 
aidaiwito to kopca, bowiam 
fakty tago rodsajn aa niemal 
na porsądka daiannym. Po kil 
kanaata dalach zgłosił ale do 
p. R. jakiś jegomość, zaoflaro- 
wnjąc ma ew i pośrednictwo w 
kapnie kilkanaeta par obawia 
w Idobrym gatunku... Jak ieś 
jednak było zdziwienie kopca, 
gdy w sar fiarowaoych bucikach 
pom at (po m akach na peds- 
Biwacb) kapłona przezeń, w 
hartowni w W erasewie, obuwie 
Pośrednik oalośny oświadczył, 
i s  większa ilość takiego oba­
wia jeat do aprzedania a  pe­
wnego... urzędnika kolejowego. 
Udawazy ale do wepomniaoago 
orzednikr, r .  R- zdolal ma do­
wieść, t e  obawia, proponowana 
mu |ako towar do nabycia, jaat 
— jago własności*. Ponlawaś 
araednik okaaal eif czlowia- 
kiam... uczciwym, p. W. — pra­
wny właściciel obawia — otrzy­
ma! towar z powrotem. J e d ­
n ak ie  aby... wilk był ayty a 
owca cala — dla świstaj zgody— 
mnaiał kopiec pozcstaw 'ć na... 
pamiątkę urzędnikowi 2 czy 3 
pary bacików.

D zia|ą aię teś  czatem  rac e ty  
na... kolai.

— W  sp ra w ie  em ig rac ji 
za  O cean . Z Państwowego 
U rzędu Pośrednictwa Pracy i 
Opieki nad W ychodźcami w 
Scanowco komuniku1* nam, śe 
na aaaadzia ostatniego zarzą­
dzania Miniit*r«twa Spraw W* 
wnątrznych i U rzędu Em gra 
cyjnago, wł*y na wyiazd z k ra ­
ją  wydaja U rząd Emigracyjny 
w W arazaw ir, Aleje *Jarozol?m 
■kie 56. Emigranci n<a poaia 
dający wizy U rzędu Emigracyi 
nago nie będą przepaaicaani 
przez granicę.

Celam uzyskania wizy 
U rzędzie Em gracyjnym  naleśy 
p rzed s taw ić :  1) kartę  okrętową 
opłaconą w Amaryce (prepaid) 
lob zakrpioną w W arszawie na 
mie|acu. 2) Affidawit t. {. rejan- 
talne oświadczanie krewnego 
w Ameryce o gotowości spro­
wadzenia wychodźcy do aiabia. 
W szelkich informacji na m isjt- 
cu odziała Pańitw owy urząd 
Pośrednictw a pracy w Sosnow­
ca, Piłsudskiego. 16, a w W ar­
szawie U rząd Emigracyjny.

— K o n ce rt .L o tn i1* i  p ro f. 
B ran d ta . W dnia 31 jbm. u- 
rz a d ia  .L o tn ia” wielki koncert 
w Związku Żelaznym na Po­
goni, Dochód przeznaczony 
jeat na gwiazdkę dla lotniarzy 
przebywających w szpitalach 
miejscowych. Sądzimy, śe  
asm cal zgromadzi jeź wiale 
publiczności — tem bardziłj, 
śe  koncert ten będzie niemałą 
atrakcją dla Sotaowca, udciał 
w nim przyrzekły bowiam nia 
pospolite lily artyątycsne, — a 
więc znany i utalentowany 
skrzypek p. B randt, oraz śpie­
wacza* p. Lema D areckr. Świn 
rzo przybyła w Francji, gdzie 
niezwykle piękny jaj głos i tech 
nika wykonani* wzbudzały 
szczere uznanie i wróśby świe 
tnej przyszłości artystycznej dla 
młodej utalentowanej śp iew acz­
ki polskiej. Jak  * ę ', dowiaduje­
my w kreta da aię poznać 
wkrótce p. D arecka na jednaj 
z pierwszorzędnych scen opero 
wycb.

Popisy .Lotos", zawsze m le 
widziane dop tin itją  całości te ­
go ze węzach miar interesujące 
go końcarto, który wzbudza 
wielkie zainteresowanie, tak ze 
względu na jago ca!, iak taś 
i z przyczyny, śe  Soauowlec 
pozbawiony |est zupełnie tych 
oczt artyfctfczaych jakiemi aą 
prawdeiwie artystyczne koncerty

— N ow y kaneL  Wiała gór­
na jeat jo t w 70 proc, nragu 
lowana, natom iast średnia ject

Wydawcy: Spółka

dotąd ogromnie zaniedbana, a 
dolna prawie zapełnia nietknię­
ta. Obecnie w województwie 
kieleckim rozpoczęto roboty 
około obwałowywania brzegów 
Wisły w cala uchronienia od 
wylswów. Prowadzone ta ś  aą 
roboty około aieci sztucznych 
dróg aplawnych, z których naj- 
waśnialszym jeat kanał węglo­
wy, prowadzący od Krakową 
do rew iru węglowego z ujścia­
mi do Wiały pod Sandcmłe- 
rram. Dragi kanał ma prowa­
dzić do Górnego Sląaka do Lo- 
d ti, z odgałęzieniami do Wio 
cławka i W arszawy. Przygo­
towania aą |u ś  w toku.

— (w) O  z a re k w iro w a n e  
rzeczy . Po inwazji nłemleckiet 
wiele arsędów  państwowych 
a nawet komisariaty policji za­
rekwirowały dla własnego u 
śytku pozostawione przez krzy- 
śaków ruchomości. Ja k  aię 
obecnie okazało wiale tych rze 
czy przedstaw ia własność osób, 
która przy wkroczenia krzyśa 
ctwa opuściły miasto, powraca­
jący obecnie posxuku|ą swole) 
właaności, — to taś  oaoby 
u którycb pozostawione były 
takie rzaczy na przechowania, 
śadają obecnie pokwitowań od 
Urzędów, aśaby tym sposobem 
wykazać, i i  pozostawiane na 
przechowanie rzeczy zoatały za­
rekwirowane.

— (w) Z m iany w  policji. 
Dowiadojsmy aię i i  niektórzy 
fuokcjonarjuaze policji, otrsy 
mali tranzlokacje na posady w 
innych miejscowościach i wkrót­
ce opuszczają Sosnowiec.

— (w) R ew iz je  w  re s ta u ­
ra c ja c h . W tych dniach urzęd­
nicy Inspektoratu Skarbowego 
dokonali rewizji w niektórych 
restauracjach. Ja k  aię dowia­
dujemy rewizje te miały na 
celu wykrycie przechowywa­
nych trunków przedwojennych, 
nie zgłoszonych w swoim cza- 
aie do obanderolowanła.

— (w) Z G ran icy . Od osób, 
które bawiły w tsch dniach 
a swoich znajomych na stacji 
Granica, dowiadaiemy się, iś 
całe magazyny kol*|owe zała­
dowane aą zapasami mąki, któ­
rej niestety w Sosnowca brak 
daje się odczuwać.

— (w) Z e sz p ita la  d la  z a ­
k aź n y ch  cho rych . W ostat 
nich czasach dostarczono kilku 
chorych na oapę naturalna, a 
przebieg taj niebezpiecznej cho­
roby kończy aię zwykle pomi­
mo troskliwej opieki leląprskie| 
śmiercią.

— P ra c a  w yw iadow ców  
ś led czy ch  po lic ji jeat n iezm ier­
nie trudna i odpowiedzialna. 
P raca ta |ednak najczęściej jest 
nieroium iaua i niedoceniana 
przez ogół mieszkańców Zagłę­
bia, którzy w wielu wypadkach 
zamiast przyjść policji z pomo­
cą, utrudniają a nawat szyka­
nują jaj p racę. Nie znaczy to 
jednak, śe  dlatego właśni* wy­
wiadowcy niektórzy winni sta­
rać się o względy osób, k tó ­
rym zalaśy na... względach po- 
l.cji.

— Czy n ie  m oźnaby  b u ­
fetu, zoajdaiącegh aię„w£palar- 
oi przy tea trz r , oddać w ręce 
wdowy po polagiym żołnierzu 
lub Inwalidy wojennego I?

— Z m iana  lo k a lu  C zerw o ­
nego K rzyża  Biuro O ddziała 
Sosnowieckiego Polak. T-wa 
Cserwonego K rzyśa p rzen ie­
sione zostało * ul. W arszaw* 
rkis j jc a  ul. Kościelna nr. 6.

— K rad z ież  na  300.000 m k . 
Przy ul. Ssenowskiej nr. 36 z 
w arastatu krawieckiego Toma 
aza Kimla, za pomocą włama 
nia przez okoo, w nocy skra­
dziono róśnych ubrań i m ata 
rjalów na ogólną sumę 300 ty­
sięcy mk. Po przeprow adzeniu 
dochodzeń część skradzionych 
rzec ty  odnaleziono na t. zw. 
hołdach f-w a Sosnowieckiego. 
Skradsione towary były zako­
pane w głębokich jameeb. D al­
sze w ykrycia na tropie.

— K ra d z ie ż  b ie lizny . W 
Będzinie przy ul. Żydowskiej i 
i na zt. Rynku dokonano kra­
dzieży bielizny ze atryebs, w ar­
tości 16 500 mk.

— K rad z ież  m ie sz k a n io ­
w a, Na Pogoni przy ul. Ko- 
naraika nr. 13 z mieszkania 
W ładysława Chyli skradziono 
róśnei garderoby, bielizny i in 
n reb  rzeczy na ogólną aomę 
26.996 mk.

— H an d e l w ó d k ą  i p a p ie ­
ro sa m i. W łaściciel jadłodajni 
przy ul. Sienkiewicza nr. 13, 
Stanisław Olszewski, prowadził 
handel wódką i papierosami 
baz odpowiedniego pozwolenia 
władz skarbowych- Znalezione 
podczas rewlzli papiaroay i 
wódkę skonfiskowano a, po 
sporządzenia protokołu, sprawę 
Olszewskiego skierowano na 
drogę wymiaru sprawiedliwości.

— F a łszy w e  100 m ark ó w - 
k i. Przez nien|awnicnych do­
tąd  sprawców zoatały puszczo­
ne w obieg fałszywe 100 •m ar- 
kówki, pierwszego wzoru, białe. 
N a stronie, gdzie znajduje się 
podobizna Kościueski, w zda­
nia .D yrekcja Polskiej Krajo­
wej K aay Pożyczkowej* w fał 
azywych bankn tach w aiowie 
.k rajow ej” przy liter** „K” 
brak osdobulka, zwanego po­
spolicie „zakrętem ”.

— T e a tr  H . C zarn eck ieg o . 
Dsiś staraniem  Koła Polak da­
na bedzia przedstaw ienie na 
dochód r gospody ścłaisrskiej. 
W ystawioną bodzie melodyjna 
operetka ,G ri G ri”, urozm aico­
na tańcami.

kupcy polscy zdobyli sobla us 
nenie włsdz wojskowych.

Z pozostałych 27 członków 
Stowarzyszenia kupców polskich 
w Kielcach 6 pracuje w intaa- 
denturze, 7 wstąpiło do woj­
ska. jako ochotnicy, 12 zaś pra 
cafe w z&łośznej i atrzymywa 
naj przez kupiectwo polskie 
gospodzie żołnierskiej na stacji 
kole|owej. PozoataU dwaj pro 
wadzą agendy Stowarzyszenia 
W teki więc sposób nikt z 
członków Stowarzyszenia nie 
pozostawał bezczynny w chwili 
gdy państwo wezwało społeczsń 
atwo do największych wysiłków 
i ofiarności.

Jak  jnś zaznaczyliśmy k u ­
piectwo polski* zalotvlo i pro­
wadzi własnym k o s te ra  gospo 
dę żołnierską na stacji kolniowsj 
Kosztuj* to dotąd po 75,000 
mk miesięcznie którą to sumę 
składają csłookowłe Stow arzy­
szenia Niezależnie od tego pta 
ca kupcy na rzecz kieleckiego 
kom itetu  obrony psń-tw ow sj i 
pozostają z nim w ciągłym kon 
takcie.

Taks jest działalność k ap ­
ców polskich wobec wypadków 
woienuych. Można pnw isdsisć  
a nich krótko: sp słn lt swój a 
bowiazek i to jest największa 
dla nich uzaanit.

Z Kielc;
W artość zarówno jednostki 

jako 1 całych organizacji, jeżeli 
chodzi o ich stoaunsk do pań ­
stwa, poznaje s!ę najlepiej w 
chwili niebezpieczeństwa, inwa 
sja bolszewicka w połowi* sier­
pnia rb. miała między innami i 
ten  skutek, śe  wykazała w spo 
sób bardzo w yrazisty. na_ jakich 
odłamach spolacsaństw alm ośna 
opierać państwo w chwili nia 
bezpiecznej, które z nich mają 
wysoko rozwinięte poczuci* o 
bowiąsku i mogą służyć za 
przykład dla tych warstw, któ 
re, dopominając się zupełnie 
słuszni* o należne im prawa, 
ni* pojmuje jeszcze, śe winno 
to iść w parze z wykonaniam 
obowiązków względem państw a

Rcla poszczególnych warstw 
narodu, oraz organizacji w 
chwili inwazji bolszewickiej 
snsjdzie zapewne w przyszłoś­
ci stosowne oświetlenie. Nam 
chodzi tylko na razi* o to, śe 
bv checiaś pobieżne wykazać, 
jak aię znaleźli wobec niebez­
pieczeństw 1* kupcy polscy w 
Kielcach ygrupowani w misje 
cowym oddziale Stowarzyszania 
kapców polskich.

Kielecki oddsieł tsgo Stówa 
rsysz tn ia  liczy nie wielu człon 
ków, bo tylko 68. Na pierw si* 
wezwani* R sdy o h  ay oań it 
wa wszyscy członkowi* Stowa­
rzyszania zgłosili swe usługi 
dowódstwu miasta. A ,’nie było 
to plstosicsn* .oddanie s ę  do 
dyspozycji włsdc wojskowych” 
które następni* stało aię supsł 
nie słusznie prz»dm!ot*m drwin 
i dowcipów na łamecb pism hu 
morystycznycb.., Deklatacil kie 
lackiego odd z atu S tow arzysze­
nia kupców polskich tow arzy­
szył odraza czyn gdyś 41 człon 
ków posrln zaraz pełnić ałuibo 
wartowniczą zaraz pr*y róśnych 
objektach wojskowych. Służbę 
tę pełnili przez cały c*as, nia 
opusiczatąc, ani jednego dvśu 
ru. a do chwili powitania o r­
ganizacji straży  obywatelski*! 
Pojmując swe zadanie poważne

Riiścl z Rosji kslszssisktsl.
W isi sowiecka robi dtiw ne 

*»raż*nia Z powoda braku to­
warów bław atu’ ch oszesędaa 
matki kaśa dzieciom chodzić
nago, mężczyźni rów nisś odzw -
ciadi się juk od kostul Za 
miast górników używają się ka 
w elki drzew a lob fasoii, 'gl* 

‘ robi się * kolców, mci w*»ut.- 
wa aię >• starych ubrań, S* ko­
i ł  wiejskie s powodu braku 
nauczyli i książek są zamknię 
te, do niektórych wał przysy­
łał* w charaktarse nauczycieli 
inwalidów żołnierzy lub mary 
parzy e  wątpliwych kwalifika­
cjach ped*gng!cxn*cb; małych 
auaif-bstów  uczą czytać na 
stsrych bolszewickich gazetach.

w sśsity  wojnę liesbs kobiet było jnż 
przed 191* r. o 5S ‘miljonj wyższo ni* 
liczbo mężczyzn, obtenie wzrosło ro tn ios 
do 15 miijznów No 1000 m ężetym  we 
Francji od 18 i -  45 lot wypoda 1230 
kobiet, w Anglji 1175, we W łoszech 
1228, w Niemczach 1180, w krojach da­
wnej A nztrji 1230.

Ojciec 39 dzieci.
Pewien Szwedzki wieśniak został w 

tych dniach pe raz 39 szczęśliwym oj­
cem. Poczciwiec tan ma la t 96 i cieszy 
s i l  obecnie t rz e e i | j n t  żonę. Pierwsza 
obdarowała go w ciągu la t 18 małseń- 
stw a pietnaśoiorgiem potomkow, * d rogą  
żoną żył 12 1st i m iał z nią sumiennie 
,oo  rok nowego proroka*: 6 chłopców i 
6 dziewcząt. Trzecia żona ty je  jeiacze i 
w tych dała ży ,ie  dwunastom a deieoka 
Zasłużony krajowi mąż ten  ma ogółem 
21 synów 1 16 córek.

Mimo niemałych prawdopodobnie trosk , 
webeo wychowania tylu .gąbek*, starzec  
cieszy aię szciąśc em i  szacunkiem swo­
ich i obcych Nie darmo mówi przysło­
wie: Dożo dzieci, dużo błogosław ieństw a 
bożego,

Ze świata.
Ziarno — jak*.,, opał.

Z Nowego Jorku d o n o su , 
ś* na jednaj z konferencji pre­
zydent związku amerykańskich 
plantatoi ó  sr, p Ho wara, cświa 
dczył, ś* leżeli ceny węgla ni* 
■padną, farm erze będą zmu­
szeni spalić część zbiorów iwo 
ich — zamiast węgla, gdyś ce­
na jego wynosi za tonnę 22 i 
pćł dolara, żyta tylko 15 i trzy 
czwarte dolara za tonnę, zaś 
cirpło uzyskane z żyta równa 
się prawie ciepła, jaki* daje 
węgiel.

S u k n ie  „do k o la n ”.
Był ongiś ozss —  dawno ju t  temn 

— gdy pierwsze suknie „de kostek* wy­
wołały ogromny przewrót w madzie ko­
biecej. Obecnie jednakże doohodzimy jnż 
szczęśliw ie do snkni „do kolan*. Przy 
najmniej najnawsze kreacje p ierw szorzs-- 
dnych zakłażów kraw ieckich w Paryżu, 
mająca uszczęśliwić ród kobiecy, są nie­
bywale krótkie, by ia»  przydać im nieco 
długości, bywają zakończone koronką, lnb 
obszyte łrendzlą. Spódnica składa się z 
dwnoh wolantów, mało co jiokolana aię- 
gsjącycb, na biodraoh dosyć silnie przy 
legaiąoa By wynagrodzić zaś to trak to ­
wanie po macoszemu dolnej części sukni, 
je s t górna traktow ana nieoo szczodrzej. 
Wycięcin bywa mniej głębokie, dekolt na 
plecach jednakowót s ta ł się — o ile  to 
je s t  jeszcze możliwe —  większy. Do su­
kien wyciętych noszone są speojalse koł­
nierzyki, które zakrywają szyję i kark 
nie wypełniają jednak całkowicie wyoią- 
cia. % x

B ra k  m ężczyzn .
Wedle obliczeń dr. Schweinsheim era 

w „Illu strie rte  Zeitung* wojna poohło- 
nęła od 1914 — 1919 r. 35 miljonów 
żyć ludzkich. W  krajach, które prowa-

Kursa prof. W. Cholewy
przyjmą joszcze pewną liczbę cywilnych i wojskowych os6b celem 
przygotowania do matury w szkołach średnich i do egzaminów z 
r  1 klas wyższych. 1916

Kraków, ul. Jab łonow skich  2 0 , I-o p . od g a d i. i  — 3.W pity: i
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Ksigtii szkolne
oprawia po cenach  

konkurency jnych

in tro l ig ito n ii  „K ur. Zigłąbia**
S osnow iec , D ę b liń sk a  Nr. 1

sm H i M l i

Baczność!
p rze iasoD ow uje  i fa rb u j*  kap elu sze  fil­
co w e  dam sk ie  m ęzk ie  i d z iec in n e  p o ­
dług n a jnow szych  m odeli M o d rze jo w s 
k a  15 M, B ergm an w p o d w ó rzu  S o e  
n o w iec  l7 6 s

P ao o a  lub  w dow a
m oże m ieć 25 00  m k. m ie-ięczn ie , p ie r­
w szeń stw o  z g w a ran js . A d re s : S o s n o ­
w iec, p o -te  re s tan te , o k azicie l k w itu  
G . M. 3518. 1 »13.

Górnoślązak
z lepszego p o c h o d ze n ia  p o szuku je  to ­
w a rzy s tw a  z p a n n ą  lub  w dow ą dd  la t  
30 w celu n au czen ia  sie języka p o lsk ie  
go. W  a k łsd c e  o fe ity  p o d ... J .P . d o  
Ku j-ra .__________________________ 1921

Pokoju
u m eb l. po szu k u je  p rzy  po lsk ie j ro d z i­
n ie. O fe rty  do  adm . „K u rje ra  Z ag łę ­
bia* p o d  O. P. W ._____________ 1924

U rzęd n ik
fa b ry czn y  po szu k u je  n a  s ta łe  w  S os­
n o w cu  3 lu b  2 pokoi z k u c h n ią  i 
przed p o k o jem  um eblow anego  lu b  n ie. 
Czyn»z{i w a ru n k i w edług  u m o w y . 
Ż ąd an a  o d s tę p n e  lub  kupno  m eb li 
zap łac i ra ta m i w k ró tk im  czasie lu b  
w y n a g ro d ;1. p ro w ian tam i. Ł askaw e 
zgłoszen ie  p o d  „Zaraz* do A d m in i­
s trac ji .K u rje ra* .________________1925

R u ty n o w a n y  u r z ę d n ik  ą |
przy jm ię a d m in is trac ję  d o m ó w  o raz  
w ieczo rn ą  p ra c ę  b iu ro w ą , p o lec a  się  
d o  z a ła tw ie n ia  k o re sp o n d e n c ji  i t. p . 
sp raw . Ł ask aw e  zg łoszen ia  d la  „F a ­
chow ca* c o  A d m in is trac ji „K u rjera  
Z ag łęb ia* ._______________________ 1927

JNaucayciel g im nazjalny
p o szuku je  p o k o ju  u m eb low anego . M o­
zę u d ż ie lać  lek c ji, Z głoszenie: G im ­
nazju m  w S ie lcu  d la  £  Z .

1930,

z im ow e
Z o r a n i e

G dzie??? 1934
S p rzed am

d om  S ie leck a  N r. 17. 1899

„Kurj. Zagi.~S p ó ł k i  w ydaw n(octolaawuicza „tkurier

Aparat
k in em a to g ra ficzn y  łk a  n ieu ży w an y  * 
p rzy b o ram i i lam p ą  p a th e  do  sp rz e ­
d a n ia  W iadom ożć dom y fam ilijne 
p rzy  w alco w n i H rab ia  R e n a rd  dom  
N r. 3- T a r ie  k rzesła  i in n e  u ten sy lja  
d o  k in em ato g ra fu  1932

Sklep
d o  sp rz ed a n ia  g a lan tery jn y  z p o w o d u  
zm iany in te re su . O raz  fry z je rsk ie  m y ­
d ło  D tm a r zn an e  z d o b ro c i, w ęg iers­
k ie  sp ręży n k i, a łuny , p u d ry . N o w opo- 
g ońska Nr. 12 1935

Szmaty
i  s ta r ą  w a tę  sk u p u ję  b u ijo w o  i d e ta ­
liczn ie , p łac ę  n a jw yższe  cen y  ró w n ież  
p rzy jm uje  W atę do  p rz e ra b ia n ia  n a  
k o łd ry . F a b ry k a  w a ty  k ra w .e c łJej P a -  
lu siń sk i— S r o d u l a ^ ^ ^ ^ _ >_ _ _ _ _ t5 0 ^ _

Gimuastyczoy
zak ład , k o m p le ty  g im nastyczne  d la  
dzieci, m łodzieży  i d o rosłych , g im na­
sty k a  leczr<cz» m asaż. Z ap isy  o d  4  
do  6-tej, C eny  n isk ie . S osn o w iec  
M a łsc h o w sk le g o ż ,    1890

Poszukuje posady
d o z o rca  d rogow y- M ogę p ro w a d z ić  r o ­
b o tę  p rzy  b u d o w ie  kole)!, szosy  w k a ­
m ien io ło m ach . 1919

Rsdftfetor M tcttfow iki'


